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Przed decyzją
W poniedziałek rozpoczęły się 

•brody konferencji czterech mini­
strów w Moskwie. Po zakończeni 
wojny mieliśmy już szereg konferen­
cji międzynarodowych ; lecz n.e byV 
jeszcze konferencji, która by miała 
tak doniosłe znaczenie, jak obecna.

Konferencja poczdamska ustaliła 
zasady traktowania zwyciężonych 
Niemiec, nakreśliła główne wytyczne 
dla rozstrzygnięcia problemu niemie­
ckiego. Obecna konferencja winna, 
opierając się na tych wytycznych, 
dać stały statut Niemiec, rozwiązać 
•statecznie problem niemiecki. Celem 
konferencji jest takie rozstrzygnię­
cie problemu Niemiec, które by umo­
żliwiło narodowi niemieckiemu odbu­
dowę swego państwa na pokojowych 
i demokratycznych podstawach i rów­
nocześnie uniemożliwiło odrodzenie 
imperializmu niemieckiego, odrodze­
nie hitleryzmu i rasizmu, odrodzewe 
ogniska wojny w sercu Europy.

hadania rozpoczynającej s ę kon­
ferencji nie są bynajmniej ta. we. 
Wiemy, że w obozie zwycięzców ist­
nieje wiele rozbieżności w poglądach 
aa przyszłość Niemiec. Sprawa utwo­
rzenia centralnego rządu w Niem- 
czech, prerogatywy rządów prowin­
cjonalnych, struktura gospodarcza 
Niemiec, poziom produkcji przemy­
słowej, statut Zagłębia Ruhry, roz­
miary i charakter odszkodowań, me­
tody denazyfikacji i demokratyzacji, 
poprawki graniczne na korzyść są- 
siadów Niemiec — wszystkie te za­
gadnienia i wiele innych będą przed­
miotem ożywionej dyskusji na konfe 
rencji.

Ł«ecs jednocześnie doświadczenie 
•statnich lat dowodzi niezbicie, 
ie nie ma przeszkód nieprzezwyciężo­
nych, że we wszystkich, najtrudniej- 
ssych na pozór, sprawach, można 
osiągnąć porozumienie, jeśli wszyst­
kie strony do niego dążą. A że poro- 
eumienie jest nie tylko pożądane, 
lecz konieczne, że nie może istnieć 
trwały pokój bez ostatecznego roz­
strzygnięcia sprawy Niemiec, na ten 
temat nie ma dwóch zdań.

Trzeba tu jasno postawić jedną 
•prawę. Głównym zadaniem konfe­
rencji moskiewskiej jest przygotowa­
nie traktatu pokojowego z Niemcami. 
Jednak w prasie anglosaskiej ostat­
nio często spotyka się opinię, że w 
Moskwie zagadnienie niemieckie w 
żadnym wypadku nie będzie jeszcze 
rozstrzygnięte t dobrze będzie, jeśli 
cztery mocarstwa dojdą do zgody 
chociażby w sprawie Austrii. Równo-
cześnie wiele mówi się o innych 
sprawach, które mają być rzekomo 
wniesione na porządek dzienny kon­
ferencji.

Nie negujemy celowości i pożylku 
•mówienia i tych spraw. Ale musii.-.y 
stwierdzić, że celem konferencji jest 
rozstrzygnięcie kwestii niemieckiej, 
i wszelkie próby uchylenia się oł 
głównego Tematu, skierowania roz­
mów moskiewskich na inne tory, jak 
i wszelkie pesymistyczne przepowie­

Z pobytu delegacji czechosłowackiej
WARSZAWA (obsł. wł.). W dniu 

wczorajszym o godz. 11-e | w san 
pompejańskiej w Belwederze odbyła 
■się uroczystość dekorowania polski­
mi odznaczeniami członków delega­
cji czesko-słowackiej. Odznaczenia 
wręczał osobiście Prezydent Rzeczy­
pospolitej w asyście Marszałka Ży­
mierskiego i członków rządu. Przed 
odznaczeniem Prezydent Rzeczypo­
spolitej wygłosił okolicznościowe 
przemówienie.

Po dekoracji Pan Prezydent podej­
mował swych gości lampką wina.

Po południu minister Modzelewski 
podejmował ministra Masaryka i wi­
ceministra Klementisa śniadaniem w 
hotelu „Polonia“. Również w tym 
samym czasie inni ministrowie, wyda­
li śniadania na cześć pozostałych mi­
nistrów czecho-słowiackich.

Kat Oświęcimia przyznają się
WARSZAWA (obsł. wł.). W dniu 

wczorajszym o godz. 9-ej rano rozpo­
czął się proces kata Oświęcimia — 
Rudolfa Hoessa. Po odczytaniu per­
sonali! oskarżonego zabrał głos pro­
kurator Cyprian, który stwierdził, że 
proces Hoessa ma charakter między­
narodowej rozprawy. Drugi oskarży­
ciel prokurator Siewierski, wskazał 
na dysproporcje jakie zachodzą mię­
dzy winą a karą. Główny sens obec­
nego procesu to przekazanie potwor­
nych zbrodni historii.

Po odczytaniu aktu oskarżenia 
przewodniczący sądu udzielił glos 
Hoessowi, który przyciszonym gło­
sem oświadczył, że za wszystko co s‘ę 
działo w Oświęcimiu on ponosi cał­
kowitą odpowiedzialność.

Z kolei odpowiadał na pytania są­
du dotyczące jego kariery w organi­
zacjach hitlerowskich.

W ostatniej chwili przed rozpoczę­
ciem procesu nadeszły do sądu zgło­
szenia nowych świadków z Czecho­
słowacji, Norwegii, Włoch i Palesty­
ny. Rozprawa sądowa prowiadzona w 
języku polskim jest równocześnie 
tłumaczona na języki: angielski, 
francuski i rosyjski. Zainstalowana 
na sali sądowej specjalna aparatura 
pozwala obcokrajowcom na przy­
słuchiwanie się przebiegowi procesu.

Przewidziane jest w toku rozprawy 
wyświetlanie przez epidiaskop wielu 

dnie co do przebiegu konferencji, 
mogą jej tylko zaszkodzić.

Dla nas, dla Polski, wynik konfe­
rencji posiada szczególne znaczenie. 
Jesteśmy bezpośrednim sąsiadem 
Niemiec i stalą ofiarą agresji niemie­
ckiej — dlatego rozstrzygnięcie losu 
Niemiec jest dla nas kwestią życia i 
śmierci. Program Polski w sprawie 
Niemiec jest znany i jasny: całkowi­
ta denazyfikacja i demilitaryzacja,

Wieczorem w ambasadzie czecho­
słowackiej odbyła się uroczystość de­
korowania odznaczeniami czesko-sło- 
wackimi przedstawicieli rządu pol­
skiego.

Po dekoracji w hotelu „Polonia“

Opinia zagraniczna o sojuszu
LONDYN (obsł. wł.). Komentując 

fakt zawarcia sojuszu polsko-czecho­
słowackiego dziennik angielski „Ti­
mes“, stwierdza, że sojusz ten nale­
ży ocenić z punktu widzenia budowy 
pokoju światowego. Sojusz ten za­
kończył zjednoczenie narodów- sło­
wiańskich, narodów wschodniej Eu­
ropy. Przed wojną światową nie było 

oryginalnych zdjęć z Oświęcimia, 
stanowiących dowody rzeczowe w 
sprawie.

Z konferencji w Moskwie
MOSKWA (obsł. wł.). W dniu 

wczorajszym o godzinie 10 odbyło się 
zebranie zastępców ministrów w 
sprawie opracowania traktatów dla 
Niemiec i dla Austrii. Komisja zaj­
mująca się traktatem z Niemcami za­
stanawiała się nad kolejnością skła­
dania ministrom poszczególnych czę­
ści raportu Komisji Sojuszniczej, ko-

Drapacze chmur 
w Moskwie

MOSKWA PAP. Prasa donosi, że 
w najbliższym czasie zostanie w Mo­
skwie wybudowanych szereg drapa­
czy chmur 32 piętrowych, 26-pętro- 
wych i 16-piętrowych. Projektowane 
drapacze chmur pozostawać będą w 
pełnej harmonii z kompozycją oto­
czenia. Przy budowie ich zostaną za­
stosowane najnowsze zdobycze tech­
niki budowlanej.

gospodarcza i polityczna jedność 
Niemiec, długotrwała ich okupacja • 
kontrola ze strony sojuszników, za­
twierdzenie naszych granic na Odrze 
i Nysie i uwzględnienie żądań tery­
torialnych innych sąs:adów Niemiec, 
zniszczenie niemieckiego potencjału 
wojennego, odszkodowania, które Ly 
dały możliwość odbudowy w pierw­
szym rzędzie krajów zniszczonych 
przez Niemców, reformy gospodar­

ambasador Czechosłowacji wydał ne 
cześć rządu polskiego obiad.

Po obiedzie delegacja czecho-sło- 
wacka opuściła Warszawę udając się 
w drogę powrotną do swego kraju.

takiego zjednoczenia i to okazało się 
i dla Czechosłowacji i dla Polski W 
skutkach katastrofalne. Sojusz jest 
podyktowany zdrowym rozsądkiem 
politycznym j kładzie kamienie wę­
gielne pod zaufanie między obu na­
rodami.

0 pakt czterech
MOSKWA (obsł. wł.). Minister 

Marshall oświadczył, że on i jego 
rząd przywiązują wielkie znaczenie 
do zawarcia paktu czterech mo­
carstw. Wszystkimi siłami przyczy­
nię się — powiedział minister — da 
podpisania takiego paktu.

misja dla spraw Austrii omawiała, 
klauzule nożnego typu do traktatu 
pokojowego z Austrią. Wyłoniono 
szereg podkomisji. Następne zebranie 
wyznaczono na dzień dzisiejszy na 
godz. 11-ą. Wczoraj po południu roz­
poczęły się obrady ministrów. Prze­
wodniczył minister Marshall.

Wrogow'e współpracy
MOSKWA (obsł. wł.). Komenta­

tor radiowy w Moskwie omawiając 
ostatnie głosy prasy międzynarodo­
wej wskazuje na fakt tendencyjnego 
wytwarzania pesymistycznych poglą­
dów na wyniki konferencji ministrów 
w Moskwie. Ci, którzy w ten sposób 
postępują, są przeciwnikami współ­
pracy międzynarodowej. Wprawdzie 
istnieją trudności, ale można je prze­
zwyciężyć i osiągnąć cel wszystkich 
narodów — ugruntowanie stałego po­
koju.

cze, jako podstawa " do pełnej i kon- 
sekwetnej demokratyzacji Niemiec. 
Takich decyzji oczekujemy od kon­
ferencji.

Oczekujemy uzgodnienia zasad 
traktatu w Moskwie i podpisania ao 
w Warszawie. Oczekujemy, iż „trak­
tat warszawski“ uwieńczy najwspa­
nialsze zwycięstwo i najsromotnicj- 
szą klęskę, jakie znała historia.
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Układ o przyjaźni 
i wzajemnej pomocy 

miedzy Rzeczpospolitą Polską i Republiką Czechoslo wacką
PREZYDENT RZECZYPOSPOLI­

TEJ POLSKIEJ 
i / 

PREZYDENT REPUBLIKI CZE­
CHOSŁOWACKIEJ

Dążąc do zapewnienia pokojowego 
rozwoju obu Krajów słowiańskich, 
które, granicząc bezpośrednio z 
Niemcami były w ciągu całych swych 
dziejów przedmiotem niemieckiej za­
borczości, zagrażającej niejednokrot­
nie samemu ich istnieniu, 
• Wyciągając wnioski z doświadczeń 
ostatniej wojny, która postawiła oby­
dwa kraje *w obliczu śmiertelnego 
niebezpieczeństwa,

Świadomi żywotnych interesów, 
które posiadają obydwa kraje we 
wspólnej obronie na wypadek wzno­
wienia przez Niemcy polityki agre­
sji przeciwko Ich wolności, niepodle­
głości i całości terytorialnej,

Wprzekonaniu, że wspólna obrona 
przed takim niebezpneczenstwem le­
ży w interesie utrzymania pokoju 
powszechnego i bezpieczeństwa mię­
dzynarodowego, co jest najwyższym 
celem Organizacji Narodów Zjedno­
czonych, do której obydwa Kraje na­
leżą,
Zdając sobie sprawę z tego, że przy­

jaźń i ścisła współpraca między Rze- 
cząpospolitą Polską i Republiką Cze 
phosłowacką odpowiada najżywot­
niejszym interesom obu Krajów i 
przyczyni się do Ich kulturalnego i 
gospodarczego rozwoju, 
postanowili zawrzeć w tym celu 
UKŁAD O PRZYJAŹNI I WZAJEM­
NEJ POMOCY i wyznaczyli jako 
swoich pełnomocników:
* Prezydent Rzeczypospolitej Pol­
skiej

Pana Józefa Cyrankiewicza, Preze­
sa Rady Ministrów i p. Zygmunta 
Modzelewskiego, Ministra Spraw Za­
granicznych.

Prezydent Republiki Czechosłowac­
kiej

Pana Klementa Gottwalda. Preze­
sa Rady Ministrów i p. Jana Masary- 
ka. Ministra Spraw Zagranicznych, 
którzy po wymianie swych pełnomo­
cnictw, uznanych za sporządzone w 
dobrej i należytej formie, zgodzilisię 
na następujące postanowienia:

ArtyKxil 1

Wysokie Umawiające się Strony 
»obowiązują się oprzeć wzajemne sto­
sunki na podstawie stałej przyjaźń, 
rozwijać je i umacniać podobnie, jak 
i swą gospodarczą i kulturalną współ­
pracę.

ArtyRul 2
Wysokie Umawiające się Strony 

zobowiązują się stosować za wspólną 
zgodą wszelkie dostępne im śroi'i 
dla uniemożliwienia każdej nowej 
agresji ze strony Niemiec lu1-* ze 
strony każdego innego państwa, któ­
re połączyłoby się w cym ce u z 
Niemcami bernośrednio lub we wszel­
ki inny sposób.
* W tym celu Wysokie Umawiające 
się Strony będą uczestniczyły w du­
chu jak najszerszej współpracy w 
każdej międzynarodowej akcji, zmie­
rzającej do utrzymania pokoju i bez­
pieczeństwa międzynarodowego i w 

pełni przyczyniać się będą do urze­
czywistnienia tego celu.

Wysokie Umawiające się Strony 
będą przy wykonywaniu niniejszego 
Układu przestrzegać zobowiązań, wy­
nikających z ich członkostwa w Or­
ganizacji Narodów Zjednoczonych.

Л rtyKuł 3
Jeżeli jedna z Wysokich Umawia­

jących się Stron zostanie wciągn:ęta 
w działania wojenne z Niemcami, któ­
re wznowiłyby swoją politykę agre­
sji lub z jakimkolwiek innym pań­
stwem, które połączyłoby się z 
Niemcami w tej polityce, druga z 
Wysokich Umawiających się Stron 
udzieli Jej niezwłocznie swej pomocy 
wojskowej oraz wszelkiej innej po­
mocy wszystkimi środkami, będący­
mi w Jej rozporządzeniu.

ArtyKul 4
Wysokie Umawiające się Strony 

zobowiązują się nie zawierać żadnego 
sojuszu ani nie brać udziału w żadnej 
koalicji, skierowanych przeciwko 
drugiej Wysokiej Umawiającej się 
Stronie.

Artykuł 5
Niniejszy układ zostaje zawarty na 

okres lat dwudziestu, licząc od dnia 
jego wejścia w życie. Jeżeli żadna z 
Wysokich Umawiających się Stron 
nie wypowie Układu na dwanaście 
miesięcy przed upływem wymienione­
go okresu dwudziestoletniego, pozo­
stanie on w mocy na okres dalszych 
pięciu lat i w ten sposób dalej, aż do 
chwili, gdy jedna z Wysokich Uma­
wiających się Stron nie wypowie go 
na dwanaście miesięcy przed upły­
wem bieżącego okresu pięcioletniego.

Niniejszy układ, za część integral­
ną którego uważa się Protokćł-Załą- 
cznik, będzie ratyfikowany w jak naj­
krótszym terminie, zaś wymiana do­
kumentów ratyfikacyjnych nastąpi w 
Pradze możliwie najrychlej.

Układ wejdzie w życie z chwilą je­
go podpisania.

Artykuł 6
Niniejszy Układ sporządzony jest 

w języku polskim i czeskim, przy 
czym obydwa teksty mają jednako­
wą wartość.

W dowód czego wymienieni Pełno­
mocnicy podpisali niniejszy Układ i 
wycisnęli na nim swe pieczęcie.

Sporządzono w Warszawie w dwu 
egzemplarzach dnia 10 marca 1947 r.

Z UPOWAŻNIENIA
PREZYDENTA

RZEpZYiPOSPOLITEJ POLSKIEJ
Józe/ Ci/ran7ciewicz
Prezes Rady Ministrów 
Zygmunt Modzelewski 
minister Spraw Zagranicznych.

Z UPOWAŻNIENIA
PREZYDENTA

REPUBLIKI CZCHOSŁOWACKIEJ 
Klement Gottwald
Prezes Rady Ministrów 
Jan Masaryk 
minister Spraw Zagranicznych.

Protokół - załącznik
da układu o przy aźrii

i wiajemnei pomocy 
między

Rzeczpospolitą Polską
i RepubltKą Czechosłowacką

Wysokie Umawiające się Strony w 
przekonaniu, że trwała p.zyjaźń wy­
maga uregulowania wszystkich 
spraw, będących w zawieszeniu mię­
dzy obydwoma krajami,, są zgodne w 
tym,

że, rozstrzygną na podstawie wza­
jemnej zgody nie później, niż w ciągu 
dwu lat, licząc od dnia podpisania 
Układu o Przyjaźni i Wzajemnej Po­
mocy, wszystkie kwestie terytorial­
ne, istniejące obecnie między obyd­
woma Krajami;

że mając na uwadze potrzebę mo­
żliwie najszybszej odbudowy gospo­
darczej i kulturalnej obydwu Krajów, 
przystąpią w możliwie najkrótszym 
terminie do zawarcia umów, służą­
cych temu celowi;

że zapewnią Polakom w Czechosło­
wacji względnie Czechom i Słowa­
kom w Polsce w ramach praworząd­
ności i na zasadzie wzajemności, mo­
żliwości rozwoju narodowego, poli­
tycznego, kulturalnego i gospodarcze­
go (szkoły, stowarzyszenia, spół­
dzielnie na zasadzie jedności spół­
dzielczości w Polsce względnie w Cze­
chosłowacji).

Sporządzono w Warszawie, dnia 
10 marca 1947 r.

Odpowiedź pisirzi Tichiniwi ni ankietą 
o pilskich Ziemiach Zachidnch

MOSKWA PAP. W ramach ankie­
ty przeprowadzonej przez PAP wśród 
czołowych osobistości ZSRR, na te­
mat polskich Ziem Zachodnich zabrał 
głos znakomity pisarz rosyjski, Mi­
kołaj Tichonow. Oświadczył on, co 
następuje: „Nienaruszalność zachod­
nich granic Polski posiada olbrzymie 
znaczenie zarówno dla przyszłości no­
wej demokratycznej Polski jak i dla 
bezpieczeństwa wszystkich narodów 
Europy. Nowa demokratyczna Pol­
ska posiada dosyć sił, by przekształ­
cić swe zachodnie terytoria w kwit­
nący obszar zaludniony przez tych, 
których zdobycze kulturalne tak wie­
le dały nauce i sztuce światowej. Już 
obecnie Polacy, którzy powrócili na 
swoje odwieczne ziemie z powodze­
niem realizują program odbudowy.

Rzecz jasna, że wśród nienreckich 
faszystów, których obecnie wz;ęli pod 
cpiekę tacy przwódcy reakcji jak na- 
przykład Churchill i inni rodzą się 
plany nowych zamachów na te rdzen­
nie polskie ziemie. Nie kryją się oni 
z tym, występując otwarcie przeciw­
ko istniejącemu stanowi rzeczy.

Cała jednak bohaterska walka mi­
łujący'h wolność narodów ze Związ­
kiem Radzieckim na czele, walka 
uwieńczona miażdżącym zwycię­
stwem świadczy o tym, że żadne po­
nure neofaszystowskie plany rew:z]o- 
nistyczne n:e są w stanie zawnó ńć 
rozwoju procesu historycznego. Po­
chodu narodu polskiego kroczącego

Katastrofa 
samclotu brytyjskiego

RZYM PAP. W nocy z niedzieli n» 
poniedziałek pasażerski samolot bry­
tyjski, znajdujący się w drodze e 
Kairu do Rzymu rozbił się w pobli­
żu Monte Epomeo na wyspie Ischi» 
położonej w zatoce Neapolitańskiej. 
Brytyjskie ministerstwo lotnictw» 
podało do wiadomości, że na samolo­
cie znajdowało się 13 pasażerów. 
Zwłoki 19 zabitych zostały odnale­
zione. Wśród pasażerów znajdowali 
się wojskowi oraz osoby cywilne. 
Większość stanowili Anglicy. Na sa­
molocie było również 2-letnie dziecku.

Wspólnie 
obchodzili urodziny

MOSKWA (obsł. wł.). W jednym 
dniu obchodzili dzień urodzin mini­
strowie Bevin i Mołotow. Bevin ukoń­
czył lat 66, a Mołotow — 57. Mini­
strowie wzajemnie złożyli sobie po­
winszowania zakończone serdecznym 
uściskiem ręki.

Katastrofa lotnicza 
w Kolumbii

NOWY JORK PAP. Z Bogota W 
Kolumbii donoszą, że 5 samolotów 
wyruszyło na poszukiwania aparat» 
typu „Dakota“, należącego do połud­
niowo-amerykańskiego towarzystw» 
lotniczego, który lądował przymuso­
wo w Kordylierach w czasie złej po­
gody. Samolot znajdował się w dro­
dze z Villa Valencia z 5 pasażerami! 
trzema osobami załogi.

Od początku roku bieżącego w 6Э 
katastrofach lotniczych w różnych 
częściach świata zginęło około 40» 
osób.

po linii postępu i zgodnie z intercisa­
mi całej ludzkości nikt i nic pow­
strzymać nie zdoła.

Z Rady Bezp eczeństwa
NOWY JORK (obsł. wł.). N» 

wczorajszym posiedzeniu Rady Bez­
pieczeństwa przedstawiciel Stanów 
Zjednoczonych odrzucił projekt am­
basadora Gromyko w sprawie koit- 
troli nad energią atomową. Posiedze­
nie było długotrwale i wreszcie nad 
ranem przyjęto projekt Stanów Zjed­
noczonych, aby zwrócić się do komi­
sji atomowej z żądaniem opracowa­
nia nowego projektu kontroli. Dele­
gat radziecki zastrzegł, że krnrsj» 
powinna wziąść pod uwagę poprawki 
zgłoszone przez niego.

Nie można obliczyć
LONDYN (obsł. wł.). W czas e de­

baty w Izbie Gmin jeden z posłów » 
Stronnictwa Pracy zażądał aby par­
lamentowi podano wysokość strat ja­
kie poniosła Wielka Brytania w cza­
sie wojny na skutek nieprzestrzega­
nia neutralności przez Hiszpanię. 
Zainterpelowany minister odpowie­
dział, że straty te są duże, jednak, 
wysokość ich nie może być obliczona 
z przyczyn trudności technicznych.
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Row. ułocłatiski
Ю WYCHOWANIE FIZYCZNE NA 
WSI.

W związku z trzyletnim planem 
rozbudowy wychowania fizycznego 

wsi władze WF starają się wy­
szkolić jak najliczniejszą kadrę in­
struktorską.

Każdy gminny ośrodek WF czy 
Ludowy Zespół Sportowy powinien 
być kierowany przez wykwalifikowa­
nego fachowca w dziedzinie sportu, 
pod okiem którego młodzież wiejska 
będzie mogła wyrastać na zdrowych 
fizycznie i moralnie obywateli.
. Akcję WF na wsiach w ramach 

(X-7/qłqin,ości kulturalnej pod­
niósł również Zw. Samopomocy 
Chłopskiej przez swe referaty WF 
Ïân. Samopomocy Chłopskiej iavo on 
ganizacji obejmującej całokształt za­
gadnień wsi również na odcinku 
usportowienia. Aby młodzieży wiej- 
ekiej dać godziwą zdrową rozrvwkç 
oszlachetniającą człowieka Zw. Sam. 
Chi. zaczął organizować liczne zespo­
ły sportowe, otaczając je opieką i 
zaopatrując we wszelki potrzebny 
sprzęt.

W tej doniosłej akcji usportowie­
nia wsi muszą jednak w zgodnej 
Współpracy spotkać się wszyscy, któ­
rym droga jest wieś i jej dobro. 
Dlatego referat WF Woj. Zarządu 
Żw. Samopomocy Chłopskiej apeluje 
gorąco do nauczycielstwa, związków 
młodzieżowych, komendantów huf­
ców WF i PW oraz wszystkich dzia- 
łaczy-sportowców czy to zgrupowa­
nych w zespołach ludowych czy też w 
innych sportowych zespołach wiej­
skich aby brali jak najliczniejszy i 
jak najaktywniejszy udział w pra 
each związanych z -organizacją 
■portu na wsi.

W dniach od 22.3 do 5.4 rb. Zarząd 
Cftówny Zw. S. Chł. w Warszawie or­
ganizuje pierwszy selekcyjny kurs 
dla kandydatów na działaczy i orga­
nizatorów wychowania fizycznego na 
wsi. Warunki przyjęcia są następu­
jące: 1) wiek od 16 do 25 lat; 2) 
«kończona szkoła powszechna; 3) 
dobra sprawność fizyczna; 4) uzdol­
nienie organizacyjno-pedagogiczne ; 
6) zamiłowanie WF i sportu.

Wszyscy uczestnicy kursu korzy- 
Btać będą z wyżywienia i zakwatero­
wania bezpłatnie. Poza tym otrzy­
mają zwrot kosztów za drogę powro­
tną.

W związku z powyższym kursem 
apelujemy do wszystkich organ:za- 
cji młodzieżowych huców WF i PW 
©raz zespołów sportowych na teren:e 
tutejszego powiatu aby zgłaszali 
■wych najbardziej wartościowych 

kandydatów do referatu WF Woj. 
Zarządu Zw. Sam. Chł. w Bydgosz­
czy, Aleje 1 Maja 63.

Do zgłoszenia należy dołączyć 
świadectwo lekarskie. (w. r.)
ZBRZEŚCIA KUJAWSKIEGO

KOŁO TOWARZYSTWA PRZY­
JAŹNI POLSKO-RADZIECKIEJ.

Ostatnio odbyło się w cukrowni ze­
branie poświęcone utworzeniu Koła 
Towarzystwa Przyjaźni Polsko-Ra­
dzieckiej. Podstawowy referat o 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej i jej 
podstawach wygłosił ob. Leszek Ja­
nicki,, kierownik włocławskiego Od­
działu Inormacji i Propagandy. Po 
dyskusji postanowiono powołać do 
życia Koło Przyjaźni, do którego w 
charakterze członków przystąpiło po­
nad 100 esób. Jednocześnie uchwalo­
no powołać do życia Kolo Prelegen­
tów. Prezesem Koła został ob. Adam- 
czvk, przewodniczący miejscowego 
ZWM. Prezes natychmiast zwrócił 
się do Prezesa powiatowego koła ob. 
prezydenta Kubeckiego o deklaracje 
i instrukcje a do In. i Prop, o bro­
szury. Cat.)
Row. Іірпош*кІ
LIPNO

DOM DZIECKA.
Już w maju 1945 roku ks. Franci­

szek Mendyka zorganizował w Nie- 
siegniewie i Zarzyczewie Nowym dwa 
„Domy dziecka“. Dzięki niespożytej 
energii ks. Mendyki wszystkie znisz­
czone zabudowania zostały doprowa­
dzone do stimi używalności. Obecnie 
Domy zostały zaopatrzone w najnie­
zbędniejsze urządzenia i sprzęty, do 
czego w dużej mierze przyczynily-się 
władze państwowe. Domy opiekują 
się 97 sierotami. (at.)
Row. inowrocławski
INOWROCŁAW.

POŻEGNANIE SZKOŁY OFI­
CERSKIEJ.

W sali Hotelu „Basta“ odbyło się 
uroczyste pożegnanie Inowrocław­
skiej Szkoły Oficerskiej Piechoty. 
Do zebranych oficerów przemówił w 
imieniu społeczeństwa starosta Hal­
wa wręczając dowódcom szkoły dwa 
piękne albumy pamiątkowe. W imie­
niu mieszkańców miasta przemawiał 
prezydent Adamowicz wręczając do­
wódcom pamiątkowe adresy.

W odpowiedzi przemawiali ppłk. 
Weber i ppłk. Friedmann dziękując 
serdecznie za słowa pożegnania i wrę 
czając na pamiątkę fotografię kor­
pusu oficerskiego. (at.)

ZE ZWIĄZKU SAMOPOMOCY 
CHŁOPSKIEJ.

Odbył się tu walny zjazd delegatów 
Związku Samopomocy Chłopskiej 
gminy Inowrocław—Zachód. Złożone 
sprawozdania wykazały, że zarząd 
tak organizacyjnie, jak i gospodar­
czo wykonał całkowicie przyjęte na 
siebie obowiązki ku ogólnemu zado­
woleniu delegatów. Gminny Związek 
Sam. Chłopskiej Inowrocław—Za­
chód zajmuje obecnie czołowe miej­
sce w powiecie.

Po udzieleniu absolutorium ustępu­
jącemu zarządowi dokonano wybo­
rów nowego zarządu, na czele które­
go stanął ob. Krokos Stanisław.

Na zakończenie zjazdu uchwalono 
plan działalności na rok bieżący oraz 
powzięto rezolucję domagającą się 
podpisania traktatu pokojowego z 
Niemcami w Warszawie. (at.)

3(ronifta
Włocławfia

Kalend. Rzym.-Kat. — Grzegorza.
Kalendarzyk Słowiański — Swiatosza.
Wschód słońca 6.03 — zachód 17.38.
Dyżur lekarza Ubezpieczalni Społecznej noeny: 
dr Górska Henryka, Kraszewskiego 36.
Apteka dyżurna pl. Wolności.
Pogotowie Wodociągowe tel. 11-65.
Karetka PCK tel. 15-41 — Przedmiejska 1.
Milicja Obywatelska — tel. 10-59 i 11-62.
Straż Pożarna tel. 12-34.
Kino „BAŁTYK,* — Daleka droga.
Kino „POLONIA“ — Ulica złoczyńców.

TEATR ZIEMI KUJAWSKIEJ
NIECZYNNY.

W lu^łprku

■ poro
Przypuszczam wielu mi przyzna rację, 
że czasem dużo jest biurokracji;
jeden odwoła, drugi zarządzi, 
a nie wiadomo który z nich błądzi.

Sprawa to drobna pozornie może, 
poco tu jednak kłopoty tworzyć, 
bo znane wszystkim przysłowie stare: 
zbrakło jedzenia, gdzie sześć kucharek.

AGAPI!

STANISŁAW CZARKOWSKI WI­
CEPREZYDENTEM WŁOCŁAWKA

Wczoraj o godzinie 16-tej przewo­
dniczący Miejskiej Rady Narodowej 
prezes Jerzy Bojańczyk zagaił posie­
dzenie, w czasie którego miał byi 
dokonany wybór wiceprezydenta mae­
stà na miejsce ustępującego dotych­
czasowego wiceprezydenta Stanisła­
wa Bombolskiego.

Na zebranie Miejskiej Rady Naro­
dowej stawiło się 38 radnych miej­
skich, którzy przystąpili do wybo­
rów.

Zgłoszono jedną kandydaturę oK 
Stanisława Czarkowskiego, członka 
Polskiej Partii Robotniczej.

Zgodnie z regulaminem obrad glo­
sowanie odbyło się tajnie.

Po obliczeniu głosów okazało się, 
że ob. Stanisław Czarkowski uzyskał 
36 głosów na 38 głosujących, przy 
czym 2 radnych oddało kartki puste, 
to jest wstrzymało się od głosowania.

Zgodnie z regulaminem obrad 
przewodniczący Rady uznał wybór 
wiceprezydenta za ważny i ob. Stani» 
sław Czarkowski został wybrany no 
to stanowisko.

Nowoobrany wiceprezydent Stani­
sław Czarkowski urodził się we Wło­
cławku, dnia 11 listopada 1901 roku,

W latach 1920—1922 doznał o* 
prześladowań ze strony rządów sana­
cyjnych, które miały mu za zło wy­
stąpienia w obronie ludzi pracy.

Z miastem naszym jest związany 
ściśle i wszystkie wysiłki jego zmie­
rzały w kierunku podniesienia dobro­
bytu Włocławka.

Od roku 1945 pracuje on w Simo- 
rządzie jako decernent, w roku zai 
1946 przechodzi do działu Aprowiza- 
cji, gdzie niejednokrotnie zwalcza 
szereg .trudności, jakie powstają na 
naszym terenie.

Pytany przez nas o szczegóły dal­
szych zamierzeń mówi niechętnie 
uważając, że nie słowa lecz sama 
działalność muszą być wyrazem jego 
poczynań.

Zamierza przede wszystkim doło­
żyć starań, by rozszerzyć zakres dzA 
łania Opieki Społecznej na terenie 
naszego miasta, kładąc w dalszym 
ciągu nacisk na troskę o podopiecz­
nych.

Po ogłoszeniu wyboru wiceprezy­
denta, Miejska Rada Narodowa przy­
stąpiła do wyboru ławnika, na miej­
sce ustęnuiącego ławnika Czarkow­
skiego. Jednogłośnie został wybrany 
na to stanowisko ob. Jaguszewski.

O godzinie 17-tej posiedzenie Miej­
skiej Rady Narodowej zostało zakoń­
czone.

Podając powyższy fakt do wiado­
mości, jednocześnie składamy nowe­
mu wiceprezydentowi ob. Czarkow­
skiemu życzeniu długotrwałej pracy i 
osiągnięcia z niej wydatnych wyni­
ków, dla dobra naszego miasta.

Redakcje.

Krew na arenie
RZEŹ, A NIE SPORT

Walki byków są tragedią nie spor­
tem. Pewne jest, że byk musi zginąć, 
jeżeli matador nie może go zabić w 
przeciągu 15 minut, jak tego wyma­
gają przepisy, zwierzę zostaje spę­
dzone z areny, a matador traci sławę 
aazawsze. Można zabić zwierzę p ęd- 
fco, jednakże doświadczony w swoim 
fachu zawodowiec usiłuje popisie s ę 
przed publicznością całym szeregiem 
»ręcznych sztuczek. Powiększa on 
przez to niebezpieczeństwo, to praw­
da, ale budzi zachwyt tłumów, zy­
skuje oklask. Nie wolno mu narażać 
się na niebezpieczeństwo przez nie­
umiejętność, ale wolno, jeśli potrafi, 
igrać z nim przez czas walki. Musi

Tli 
panować nad sytuacją i być tym, 
który kieruje ruchami zwierzęcia.

Walki byków mogłyby stać s:ę 
sportem, o iłeby pozwolono zwierzę­
ciu znaleźć się na arenie kilkakrot­
nie. Widziałem nieraz walki na pro­
wincji Hiszpanii, prowadzone wbrew 
przepisom prawa. Na zaimprowizo­
wanej arenie, poprostu na placu nfej- 
skim zamykano dostęp zap^mocą 
wózków i urządzano przedstawieni e. 
W tych warunkach odbywają s’ę 
prymitywne, dzikie walki, a prowa­
dzone przez prawdziwych amatorów 
tego sportu.

ZEMSTA DZIECI
W czasie igrzysk na prowincji

zwierzę bywa rzadko zabijane, prze­
ciwnie, ginie dużo ludzi. Naprzykład 
w ciągu jednego dnia, w Walencji 
byk zabił 16 osób, a poranił około 
60-ciu. Ludzie, którzy biorą udział w 
tych igrzyskach, zwanych capeas, 
przeważnie nie umieją walczyć, są 
amatorami, ale są to tacy, co upra­
wiają walki byków dla przyjemności, 
okazując pogardę śmierci. Wielu z 
nich również czyni to przez próżność, 
pragnąc okazać odwagę i często 
stwierdzają, 'iż rzecz ma się wprost 
przeciwnie. Są też i tacy, którzy 
wstępują na arenę poprostu po to, by 
móc potem opowiadać o swych wra­
żeniach.

Byk, który zabił w Walencji 16 
osób, zginął później w dziwny spo­
sób. Jedna z ofiar bvł czternastoletni 
chłopiec. Brat i siostra udali się za 
transportem, oczekując na okazję 
zamordowania zwierzęcia, zamknię­

tego w ogrodzeniu. Trudna to był* 
rzecz, gdyż byk, jako okaz warto­
ściowy, był pilnie strzeżony. Oczeki­
wanie trwało 2 lata, aż wreszcie na­
darzyła się chwila odpowiednia do 
zemsty. Właściciel został zmuszony 
do zaniechania swego capeas. Posta­
nowił więc sprzedać byka w Walen­
cji.

Rodzeństwo pospieszyło również eto 
rzeźni d tam chłopak prosił o pozwo­
lenie zabicia zwierzęcia, które było 
przyczyną śmierci brata Uzyskaw­
szy je, znęcał się przez dłuższy czas 
nad zamkniętym w klatce bykiem, 
wy łupu ją c mu oczy ii straszliwie go 
kalecząc. Następnie zaś wykroiwszy 
testes zwierzęcia b~i.t i siostra roz­
palili ogień i upiekłszy je, zjedli. Do­
piero dokonawszy tej dziwacznej 
zemsty opuścili miasto. (c).
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? ZASŁUŻENI WŁOCŁAWIANIE.
Na ostatnim posiedzeniu Miejskiej 

Rady Narodowej zostali odznaczeni 
■ustępujący włocławianie:

Srebrny. Krzyż Zasługi otrzymali: 
•b. Laskowski Antoni, ob. Panek 
Franciszek ob. Rejdaszko Józef i ob. 
Lach czy к Marian.

Brązowy Krzyż Zasługi otrzymali: 
eb. ob. WŁ Jiakubowski, Fr. Podolak, 
K. Górski i J. Ziółkowski.

Odznaczenia wręczył przewodniczą­
cy Miejskiej Rady Narodowej ob. 
Bojańczyk Jarzy. (at.)

DZIEŃ ŚWIĘTA MIĘDZYNARO­
DOWEGO KOBIET.

Dnia 8 marca w sali Teatru Ziemi 
Kujawskiej odbył się uroczysty ob- 
•hod „Dnia Święta Kobiet“. Uroczy­
stość zorganizował Komitet Kobiecy 
w skład, Którego wasziy przedstawi­
cielki: 80 LK, Rady Kobiet, kobiet 
■rzeszonych w partiach PPR i PPS, 
Samopomocy Chłopskiej, przedst. In­
for. i Propagandy oraz PCK.

Ideą przewodnią była myśl wytwa­
rzania jedności froncu kobiecego w 
pracy dla dobra: rodziny, społeczeń­
stwa i Państwa.

Uroczystość zagaiła ob. Kńbecita 
przewód. SOLK. — Referat pt. „Hi- 
storiia rozwoju ruchu kobiecego w 
Polsce“ wygłosiła ob. M. Lewandow­
ska prze w. K. K. Następnie uczcn.ca 
III Lic. dla dorosłych ob. H. Zakrzew 
oka wygłosiła wiersz M. Konopnic­
kiej pc. „Do Kobiety“. W zakończe­
niu części oficjalnej przedstawiciele 
Dyrekcji i Rad ZiKład. wręczali 
premie kobietom swych zabiałów, 
które wydajnością swej pracy, su­
miennością i dokładnością specjalnie 
w gronie pracownic się wyrożn.ają. 
Premiowania dokonały następujące 
eakiady pracy: Celuloza 3 komety, 
nWisia“ o kobiet, Mansam 3 kod., 
Stella 6 кою., Nooiies 1 kob., Klaukt, 
2 kob., Zjed. Fajansu 1 kob., Wytw. 
Cukierków p. Gorak 1 kob., wytw. 
Gwiazdy 1 kob., Wytw. Marmelady 
2 kob., Bohm 3 kob., Państw. Pral­
nia Chemiczna 1 kob., Faor. Wod 
Gaz. Górzyński 1 kob.

Część artystyczną rozpoczęła miła 
nasza śpiewaczka ob. Walewska po­
czym nastąpiły produkcje artystycz­
ne, artystek-amatorek.

Począwszy od inscenizacji „Żebyś 
ty Antku wiedział“, widzieliśmy uro­
czą ö-mio letnią Lolę — w waicu Ty- 
roiskim, Laieczkę z saskiej porcelany 
w wyk. H. Myszkowskiej, ucz. Gimn. 
im. M. Konopnickiej; taniec maryna­
rzy — w wyk. ucz. G. M. K. oraz 
skecz w wyk. pracownic firmy Mar­
melady. Uroczystość zakończyła or­
kiestra wojskowa odegraniem szere­
gu utworów muzycznych.

ZE ZWIĄZKU ZACHODNIEGO
Na ostatnim zebraniu Polskiego 

Związku Zjacnodmego powołano oo. 
Szaika лапа na kxexown-ка wio-ław- 
skiego oowodu Poiskægo zźk. Zachod­
niego. Jednocześnie dokooptowano do 
zaikądu PzjZ oo. Macioszka Stan.sia- 
wa, Komisarza ziemskiego. (ar..)

ZMIANA LOKALU ZWM.
Lokal Związku Walki M.odych z 

dniem Ï marca został przeniesiony na 
ul. Kilińskiego 9 dawniej (Dom Kul­
tury).

LEGITYMACJE ZWM.
Legitymacje członkowskie ZWM 

wystawione w reku 1945 tracą waż­
ność, nowe legitymacje są do uzyska­
nia w sekretariacie ZWM-u ul. Kiliń­
skiego 9.

KOMISJA AMNESTYJNA.
Na ostatnim posiedzeniu Miej­

skiej Rady Narodowej powołana zo­
stała komisja amnestyjna. W skład 
tej komisji weszli następujący radni: 
Amster Z., Czarkowski S., Lewan­
dowski M., Wolny F., Jąkalski R., 
Jabłoński B., Posłuszny Z., Sobezyń- 
ski Z., Nakonowski L., Cieśliński A., 
Rutkowska E., Kowalewski L. i 
Arentowicz J. (at.)

KONTROLA PRZEDSIĘBIORSTW 
PRZEMYSŁOWYCH.

W myśl polecenia Biura Kontroli 
przy Krajowej Radzie Narodowej Ra­
dy Narodowe winny przeprowadzać 
okresowe kontrole przedsiębiorstw 
przemysłowych. W związku z powyż­
szym ostatnio Miejska Rada Narodo­
wa powołała trzy komisje składające 
się z trzech członków każda.

Do komisji pierwszej powołano ob. 
ob. Różańskiego, Markowskiego i 
Pasturczaka; do drugiej: Tarzyń- 
skiego, Gabryelskiego i Andrzejew­
skiego oraz do trzeciej : Bartnickiego, 
Zalewskiego i Chojeckiego. (at.)

ZEBRANIE CZŁONKÓW „DO­
MU KULTURY“.

W dniu dzisiejszym o godz. 17.30 
w pierwszym terminie i o godz. 19-ej 
w drugim terminie odbędzie się nad­
zwyczajne walne zebranie wszystkich 
członków czynnych i współpracują­
cych „Domu Kultury“. Zebranie to 
odbędzie się przy ul. 3 Maja 22 w sa­
li włocławskiego Oddziału Informacji 
i Propagandy. Ze względu na waż­
ność spraw przybycie wszystkich 
członków obowiązkowe. (at.)

SEGREGACJA SPISÓW.
Starostwo Powiatowe przeprowa­

dza segregację spisów tych obywate­
li, którzy zostali ukarani przez Sta­
rostwo .grzywnami. Akcja ta ma na 
celu ustalenie tych, którym kara z 
mocy amnestii została darowana.

Zainteresowani zostaną powiado­
mieni bezpośrednio po ukończeniu 
pracy. (w.)

SKORZYSTALI Z AMNESTII.
Na zasadzie ustawy amnestyjnej w 

całym okręgu włocławskim zwolniono 
223 osoby. Karę zmiejszono 40 oso­
bom. W 956 sprawach postępowanie 
sądowe zostanie umorzone, w tej li­
czbie znajdują się 323 sprawy podlega 
jące kompetencji Sądów Grodzkich.

(at.)

ZARZĄD PPS W FABRYCE FA­
JANSU.

Ostatnio odbyło się zebranie koła 
fabrycznego PPS pracowników Fa­
bryki Fajansu. Po ukonstytuowaniu 
się prezydium i wysłuchaniu refera­
tu okolicznościowego dokonano wy­
boru nowego zarządu, na czele które­
go stanął ob. Mieczysław Skulimow- 
ski. (at.)

WYPADEK NA KOLEI.
W czasie przetaczania wagonów 

został uderzony silnie strażnik Ochro 
ny Kolejowej Szczepan Banaszewski.

Potłuczonemu udzielono pomocy 
na miejscu, po czym przew.ez.uau go 
do szpitala św. Antoniego. Docho­
dzenie w tej sprawie prowadzi Mili Ja 
Obywatelska. (w. r.)

WYMIANA LISTÓW.
Z dniem 15 marca 1947 r. podjęty 

zostaje ruch listów z podaną warto­
ścią między Polską a Finlandią.

Najwyższą granicę zadeklarowanej 
wiartości przesyłki ustala się na 1.C00 
fr. zł.
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SPRAWOZDANIE.
Komitet Organizacyjny Pomocy 

Ubogiej Młodzieży Szkół Wyższycn 
podaje do wiadomości, że w ostatnich 
dniach przekazał Wojewódzkiemu 
Komitetowi 21.505 zł.

Na sumę powyższą złożyło się: Ze 
zbiórki ulicznej — 7-183 zł, ze spize- 
dazy cegieieK 8050 zł. i z wieczoru 
woKalno-muzycznego 5972 zł.

Podając powyższe do wiadomości 
Komitee składa jednocześnie serde­
czne podziękowanie dyrektorom 
szkół oraz uczniom i uczemcjm za 
wyoitne poświęcenie się w czasie 
zbiórki (w okresie najcięższych mro­
zów) oraz tym wszystkim, którzy 
pracą swą przyczynili s^ę do uświet­
nienia wieczoru. (at.)

PODZIĘKOWANIE.
Kobiecy Komitet Organizacyjny, 

wyraża Dyrekcjom i Radom Zakłado­
wym, Radzie Zw. Zawodowych, ob. 
pułk. Pilińskiemu, orkiestrze wojsko­
wej, artystce ob. Walewskiej, dyr. 
Teatru ob. Arentowiczowi, wszyst­
kim naszym miłym artystkom-ama- 
torkom, oraz wszystkim współpraco­
wniczkom, organizatorkom — serde­
czne podziękowanie za poniesiony 
trud, w wspólnej pracy nad uświet­
nieniem „Dnia Święta Kobiet“.

Ogłoszenie
Wydział Aprowizacji n Handlu m. Wło­

cławka podaje do wiadomości zarządzenie 
Urzędu Wojew. Pomorskiego z dnia 27.2.1947 
roku L. dz. X-994/379/47 dotycząca sprawy 
unormowania obrotu zbożem i produktami 
przemiału.

Ministerstwo Aprowizacji i Handlu reskryp­
tem -z dnia 19.2. r. b. L. dz. X-Pn/ 4—1686 
przedłużyło termin — składania wniosków o 
zezwolenie na hurtowy handel zbożem („A“ 
„B“), o zezwolenie na prowadzenie młynów 
handlowych („C“) i o rejestrację młynów go­
spodarczych do dnia 31 marca 1947 r. włącz­
nie.

Termin ten obowiązuje wszystkich zaintere­
sowanych na terenie całego Państwa Polskiego 
i dalej przedłużony nie będzie.

Wnioski o odnośne zezwolenia względnie o 
rejestrację winny odpowiadać wymogom zarzą­
dzenia i Instrukcji Ministra Aprowizacji i 
Handlu z dnia 30 grudnia 1946 r. (Dz. P. Min. 
Apr. i H. Nr. 18 poz. 117 i 118). (2801)

*
Instytucje i zakłady pracy posiadające karty 

zaopatrzenia kat. I przedłożą zapotrzebowanie 
na wyprawki niemowlęce dla swych pracowni­
ków, którzy dotychczas nie otrzymali żadnych 
wyprawek a posiadają dzieci do jednego roku 
życia i matki ciężarne w piątym miesiącu cią­
ży.

Zapotrzebowanie należy złożyć w Wydziale 
Apr. i Handlu m. Włocławka przy ul. Kościusz­
ki Nr. 12, pokój Nr. 10, w nieprzekraczalnym 
terminie do dnia 16 bm. (2802)

ZA PREZYDENTA MIASTA
(—) Kasprowicz Staniała* 

Z-ca Kier. Wydziału Apr. i Handlu
Włocławek, dnia 11.3.47 r.

Схгч,оМ ,e
kufnu »Je

Ogłoszenie o przetargu
Urząd Wojewódzki Pomorski — Dział RoK 

nictwa i Reform Rolnych, Wydział Weterpa» 
ryjny w Bydgoszczy Al. 1 Maja 95 ogiesaet 
przetarg nieograniczony na dokończenie robÓH 
budowy Wojewódzkiej Lecznicy Zwieriąt » 
Piotrkowi«^ Kujawskim.

Przetarg dotyczy dostarczenia materiałów 6 
robocizny łącznie lub oddzielnie robocimj^ 
wzgl. materiałów.

Kosztorysy olertowe otrzymać można w Me­
rze Wydziału Weterynaryjnego Al. 1 Maja, IV 
piętro, w godzinach urzędowych, gdzie równiej» 
są do wglądu plany budowy.

Wadium ofertowe w wysokości 2^> od ofert 
wanej sumy należy wpłacić w I Ka-sie Urz ędw 
Skarbo-wego w Bydgoszczy do sum depoeyt» 
wvch Urzędu Wojewódzkiego Pomorskiego ty­
tułem wadium dla Urzędu Ziemskiego na prw 
targ.

Do oferty należy dołączyć;
1) zaświadczenie o subskrypcji Preroivsoejt 

Pożyczki Odbudowy Kraju i Daniny Naród» 
wej,

2) odpis urzędowego dowodu rejestracyjeeg» 
na prawo wykonywania zawodu,

3) wadium wzgl. kwit na wpłacenie wadiów»
Oferty w zalakowanych kopertach firaa»> 

wych, z napisem wskazującym zawartość możom 
składać codziennie w godzinach urzędowych « 
Wydziale Weterynaryjnym Al. 1 Maja 95^, IW 
piętro.

Dnia 15 kwietnia b. r. o godzinie 10-tej^oer- 
stąpi komisyjne otwarcie kopert w Biurze Wy­
działu Weterynaryjnego, Al. 1 Maja 95, IW 
piętro.

Wydział Weterynaryjny zastrzega »obie pra­
wo zmniejszenia lub zwiększenia wagi, wyłą­
czenia całkowitego niektórych robót, unieważ­
nienia przetargu bez podania powodów i jakie­
gokolwiek odszkodowania z tego tytułu ezg1 
ściowego skorzystania z ofert, wyboru ofere» 
ta bez względu na wysokość oferowanej »мар 
oraz uznania, że przetarg nie dał dostataca**» 
go wyniku.

Bydgoszcz, dnia 4 marca 1947 r.
NACZELNIK WYDZIAŁ* 

(—) Jasiewicz.

l^osłtyia diobęe
B1UKU PUaKbUNlCZE KUPNA i bPKZJŁ * 
DAZ.X domy, wille, place itd. NieeaiiwwsJkA 
Jerzy, \Viutiawek, ul. btarodębska 12, іа. Д, 
teleiun 1G—4<ł. (2787)

Dr. med. H. KACZYŃSKI — spec chor, ae«^ 
ucha i garcLa. ów. Antoniego 47, od 11—1Я 
i od 4—o.

KABAŁA JAN zam. Smagożewo pow. -Уіе- 
ciaweK unieważnia zagubioną kartę rejestr» 
ną или Wiociawek, tymczasowy dowód ее*- 
bisty wystawiony gm. Piaski. (27871

SuiVir’uLbis.l jACr.K zam. Włocławek, Cegła»« 
1U unieważnia, zagubione zaświadczenie wvÿ- 
skowe 1CA.U —* Tarnów 1945. (2799)

TAJivUWSKI KAZIMIERZ zam. Wiocławelą, 
Stouóina id uiuewaznu zagubioną kartę reje­
stracyjną KKU Włocławek. (2198)

Ui^ic. w Az-NIaM kartę rejestracyjną i dowód! 
tożsamości konia. Turkowski Bogumił 
ehroiwice, pow. Wioclawek. (28001

/.AuiNząL. Plbb — rasy wilk. Uprasza się » 
odprowadzenie za nagrodą do cukierni Z. Br»» 
mirski, H. Ciepliński, ul. 3-go Maja 34/36.

(2772)
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